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Wynalazek dotyczy przekaźnika, służą¬
cego do przyłączania siatek anodowych
prostowników rtęciowych do źródła napię¬
cia ujemnego względem katody celem ga¬
szenia! zapłonów zwrotnych w prostowniku.
Skuteczność takiego urządzenia zależy od
szybkości działania przekaźnika, który w
razie zapłonu zwrotnego lub zwatrcia powi¬
nien działać natychmiast, bez żadnego opóź¬
nienia. W myśl wynalazku cel ten osiąga
się, łącząc przekaźnik w szereg z rurkami
o wyładowaniu świetlącem i zasilając ten
zespół z transformatorków prądowych,
wzbudzanych zależnie od wielkości obcią¬
żenia poszczególnych faz transformatora,
zasilającego prostownik.

Fig. 1 rysunku przedstawia jako przy¬

kład wykonania wynalazku przekaźnik,
który ma być włączany w każdą z poszcze¬
gólnych faz transformatora, zasilającego
prostownik, który to przekaźnik oddziały¬
wa na wielkość obciążenia danej fazy; na
fig. 2 przedstawiono układ, w którym prze¬
kaźnik oddziaływa na brak symetrji obcią¬
żenia faz transformatora.

Na fig, 1 litera a oznacza transformato-
rek prądowy, którego uzwojenie pierwotne
włączone jest w fazowy przewód sieci, zasi¬
lającej transformator prostownika. Uzwo¬
jenie wtórne zasila lampę o wyładowaniu
świetlącem b. W szereg z lampą b włączo¬
na jest cewka wzbudzająca elektromagnesu
c przekaźnika i opornik d, który służy do
ograniczania prądu i zmniejszania czasu



S:
włączaniaprzekaźnika.* Kotwica) magnesu c,

;■ znajdująca się pod działaniem sprężyny,
•t^fest połączona elektrycznie z siatkami ano-

dowemi /; po przyciągnięciu kotwicy przez
elektromagnes c styka się ona z kontaktem,
połączonym z ujemnym biegunem źródła e
napięcia, przyłączonego biegunem dodat¬
nim do katody, dzięki czemu siatki anodo¬
we otrzymują napięcia ujemne względem
katody.

Prąd, zależny od wielkości obciążenia
transformatora, zasilającego prostownik,
wytwarza po stronie wtórnej transforma-
torka a napięcie prądu zmiennego, którego
największa wartość chwilowar przy pełnem
obciążeniu jest mniejsza od napięcia zapło¬
nu lampy fi. Oporność tej ostatniej jest w
stanie spoczynku nieskończenie wielka, a
obwód wtórny transformatorka jest bez prą¬
du. Jeżeli prąd wzrośnie do pewnej ustalo¬
nej wielkości, to w lampie fi następuje na¬
tychmiast zapłon, a jej oporność maleje do
drobnej wartości, dzięki czemu w obwodzie
wtórnym powstaje prąd, pod działaniem
którego magnes c przyciąga swą kotwicę,
łącząc przytem siatki anodowe / z biegu¬
nem ujemnym źródła prądu stałego e.
Transformatorek a może być ukształtowa¬
ny w ten sposób, aby w razie przeciążenia
prostownika następowało dostatecznie wcze¬
sne nasycenie jego obwodu magnetycznego
celem ochrony lampy.fi od zbyt wielkiego
napięcia.

Do uruchomiania przekaźnika można u-
żyć prądu stałego, otrzymywanego z pro-.
stownika rtęciowego lub prostownika o ka¬
todzie żarowej, włączonego w obwód wtór¬
ny transformatorka prądowego.

Liczba potrzebnych przekaźników rów¬
na jest liczbie faz transformatora, zasilają¬
cego prostownik. Układ zabezpieczający
można uprościć, uzależniając przytem dzia¬
łanie przekaźnika nietylko od wielkości ob¬
ciążenia poszczególnych faz, lecz również i
od braku symetrji obciążenia tych faz. Jak
widać z fig. 2, dla każdej z trzech faz trans¬

formatora zasilającego przewidziano pó
jednym transformatorku prądowym alf a21
a3, które połączone są każdy oddzielnie z
lampami o wyładowaniu świetlącem bl9 b2,
63, połączonemi szeregowo z opornikami
ograniczającemi dlf d2, d3. Magnes łączni¬
kowy c jest wspólny; zostaje on wzbudzo¬
ny w razie przeciążenia jednej z faz trans¬
formatora/. Kotwica odciągnięta przez sprę¬
żynę od rdzenia elektromagnesu, łączy
siatki anodowe / z biegunem dodatnim źró-

. dła napięcia stałego e±1 po przyciągnięciu
zaś jej przez elektromagnes łączy te siatki
z biegunem ujemnym-źródła napięcia stałe¬
go e2. Elektromagnes c można również za¬
opatrzyć w trzy oddzielne uzwojenia połą¬
czone szeregowo z odpowiedniemi lampami
fii> b2, 63.

Aby odłączenie ujemnego napięcia od
siatek anodowych następowało z pewnem
opóźnieniem dopiero w krótkim czasie po
zgaśnięciu lamp 6, można wyposażyć kotwi¬
cę magnesu łącznikowego lub też sprężysty
kontakt nieruchomy, lub też obie części w
urządzenie hamujące lub tłumiące ruch
kotwicy i opóźniające jej wyzwolenie. Na
rysunku przedstawiono ten pomysł przez
przedłużenie kontaktu sprężystego i takie
jego wygięcie, aby koniec kotwicy przy jej
wyzwalaniu ślizgał się przez pewien czas
po tym kontakcie.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Układ do rozrządu siatek anodowych
prostownika rtęciowego celem gaszenia* za¬
płonów zwrotnych w tym prostowniku, zna¬
mienny tern, że przekaźniki, wywołujące za¬
łączenie napięcia ujemnego na siatki ano¬
dowe, są połączone w szereg z lampami o
wyładowaniu świetlącem, a zespoły takie
są zasilane z transformatorków prądowych,
wzbudzanych zależnie od wielkości obciąże¬
nia poszczególnych faz transformatora, za¬
silającego prostownik, dzięki czemu jeden z
przekaźników zostaje uruchomiony dopiero



pó przekroczeniu dopuszczalnego obciążenia
jednej z faz transformatora zasilającego.

2. Odmiana układu według zastrz. 1,
znatnienna tern, że wszystkie fazy transifor-
tora, zasilającego prostownik, są wyposażo¬
ne w transformatorki prądowe, które zasi¬
lają obwody, zawierające lampy o wyłado¬
waniu świetlącem, oraz połączony w szereg
z temi lampami, wspólny dla wszystkich
obwodów przekaźnik, załączający napięcie
ujemne na siatki anodowe prostownika,
dzięki czemu przekaźnik zostaje uruchomio¬
ny po przekroczeniu dopuszczalnego obcią¬
żenia transformatora dopiero wobec braku
symetrji tego obciążenia.

3. Układ według zastrz. 2, znamienny
tern, że transformatorki prądowe są dobra¬
ne tak, iż ich rdzenie magnetyczne nasyca¬
ją się w czasie przeciążenia transformatora*
zasilającego prostownik.

4. Układ według zastrz. 2, znamienny
tern, że zawierał przekaźnik, zaopatrzony w

Urządzenie, opóźniające lub hamujące je^o
ruch.

5. Układ według zastrz. 2, znamienny
tern, że przekaźnik wyposażony jest w kon¬
takty, z któremi współpracuje jego kotwica,
łącząc w stanie nieczynnym przekaźnika
siatki anodowe prostownika ze źródłem na¬
pięcia dodatniego, a po uruchomieniu prze¬
kaźnika — ze źródłem napięcia ujemnego.

6. Układ według zastrz. 1, znamienny
tern, że w obwód wtórny transformatorka
prądowego włączony jest prostownik rtę¬
ciowy lub prostownik o katodzie żarowej,
zasilający prądem wyprostowanym obwód
przekaźnika i lampy o wyładowaniu świe¬
tlącem.

A k t i e n g e s e 11 s c h a f t
Brown, Boveri & Cie.

Zastępca: M. Skrzypkowski,
rzecznik patentowy.
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Druk L. Bogusławskiego I Ski, Warszawa.
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